PISMO SPOŁECZNE, GOSPODARCZE, OŚWIATOWE I POLITYCZNE DLA WSZYSTKICH STANÓW 


przebrzmiał bez echa 


SZTOKHOLM, Opublikowano tu na- 
stępujący komunikat oficjalny: „W zwią- 
zku z zapytaniem, skierowanym w koń- 
cu ub. miesiąca przez rząd niemiecki, 
czy rząd szwedzki praśnąłby nawiązać 
na podstawie wzajemności rokowania, 
celem zawarcia paktu nieagresji, miała 
miejsca wymiana zdań pomiędzy obu rzą 
dami z wynikiem następującym: Biorąc 
pod uwagę, że Szwecja nie czuje się za- 
grożona przez Niemcy — stojąc na stra- 
ży swojej neutralności, integralności i 
niezawisłości, nie ma zamiaru zawierać 
z żadnym krajem paktów nieagresji, 


królewski rząd szwedzki zakomunikował! 


rządowi Rzeszy, że nie uważa zawieranie 


tego rodzaju paktu za konieczne. Oba|dami Estonii, Łotwy, Danii, Norwegii i 
rządy zgodziły się co do tego, iż należy |Finlandii rokowania, mające na celu za- 
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GB rządami Łotwy i Estonii są na ukończe- 
niu. Co się tyczy Danii istnieje zasadni- 
cze porozumienie co do bliskiego zawar- 
[cia wzajemnego paktu nieagresji. Wy- 
miana poglądów z rządami Szwecji, Nor- 
wegii i Finlandii doprowadziła do nastę- 
pującego rezultatu: Rządy Szwedzki i 
Norweski ponowiły wobec rządu Rzeszy 
a à f „, |oświadczenia, iż nie czują się zagrożo- 
powstrzymać się od kontynuowania roz- „strzegając swą absolutną neutralność, | ne przez Niemcy i że w myśl przestrze- 
mów, odnośnie wspomnianego projektu." miała wyrazić gotowość do nawiązania | ganej przez się zasady neutralności nie 

Według doniesień z wiarogodnych |z Niemcami rokowań w sprawie zawar- zamierzają zawierać z żadnym krajem 
źródeł, odpowiedź Finlandii i Norwegii |cia paktu nieagresji. |paktów nieagresji, Rądy powyższe nie 
tas aqalociczna, natomiast Dania, za- i uważają zawierania tego rodzaju ukła- 


dów za potrzebne i w porozumieniu z 
m [4 m r 
Wstydliwy odwrót Niemców 


rządem Rzeszy zadecydowały zaniechać 
dalszych rokowań w tej sprawie. Do po- 
dobnych wyników doprowadziły również 
rokowania między rządem Rzeszy i rzą- 
BERLIN. W związku z odpowiedzią |jwarcia przez powyższe państwa paktów jdem Finlandii, 
{państw skandynawskich na propozycję |nieagresji z Rzeszą niemiecką, | 
rządu Rzeszy w sprawie paktów nieagre Rokowania między rządem Rzeszy a | 
sji, niemieckie biuro informacyjne ogła- : 
sza następujący komunikat: 


W następstwie oświadczenia kancle- 
rza z dnia 28 kwietnia 1939 roku podję- 
te zostały między rządem Rzeszy a rzą- 


Żatamowanie zachłanności 
japońskiej 


; WASZYNGTON. Sekretarz panu] LONDYN. Admiralicja ogłosiła 
r a Hull oświadczył, iż marynarze z krą- |wczoraj wieczorem, iż oddziały piecho 
ypadek kol. pod Gdańskie żownika „Marblehead“ i kontrtorpedo-|ty i marynarki francuskiej i brytyj- 


bez poważnych następstw 


WARSZAWA.. Wczoraj około go- 
dziny 7-ej rano w pobliżu stacji kole- 
jowej Gdańsk w pociągu pośpieszn., i- 
dącym z Warszawy do Gdyni wykoleił 
się parowóz i kilka wagonów. W wy- 
niku wypadku został ranny maszyni- 
sta i palacz oraz kontuzjowanych 3 
konduktorów. 


Wielka manifestacja 
wiary katolickiej w Grudziądzu 


GRUDZIĄDZ, W dniu wczorajszym | zawsze był twierdzą katolicyzmu, Z ko- 


przybył do Grudziądza J. E. ks. biskup 
dr Okoniewski w towarzystwie J. E. ks. 
biskupa sufragana Dominika, Powitanie 
dostojników kościelnych zamieniło się w 
wielką manifestację, która była wyra- 
zem głębokich uczuć dla wiary katolic- 
kiej i ziemi Ojców naszych. Całe mia- 
sto tonęło w zieleni. Domy prywatne i 
gmachy publiczne udekorowane były 
chorągwiami o barwach kościelnych i na 
rodowych. 


O godzinie 16,15 na granicy miasta 
przy ul. Gdyńskiej powitał J. E. ks, bis- 
kupa dr. Okoniewskiego i J. E. ks, bis- 
kupa sufragana Dominika starosta p. 
Grodyński, zaś w imieniu miasta prezy- 
dent Włodek, po czym wjeżdżających 
do miasta dostojników kościelnych eskor- 
tował szwadron ułanów grudziązdzkich. 
Na głównym dworcu przed pomnikiem 
Żołnierza Polskiego, gdzie zebrały się 
wszystkie organizacje społeczne ze sztan 
darami powitał dostojnych gości komen- 
dant garnizonu płk. Świtalski, zaś kom- 
pania honorowa grudziądzkiego pułku 
piechoty sprezentowała broń, Następnie 
dłuższe przemówienie powitalne wygło- 
sił prezydent miasta Włodek. 

Dziękując za tak serdeczne przyjęcie 
J. E. ks. biskup dr Okoniewski podkre- 
ślił w swoim przemówieniu, że Grudziądz 
był zawsze wierny idei swoich ojców, 


Fwca „Bulmea* wylądowali na Amoy, 
aby współdziałać z wojskami innych 
narodów nad utrzymaniem porządku 
w koncesji międzynarodowej. 


skiej wylądowały na Kulangsu. Siły 
brytyjskie. francuskie i amerykańskie 
znajdujące się obecnie na Kulangsu, 
równają się siłom japońskim. 


0 


Nikt z pasażerów obrażeń nie od- 
niósł. Przerwa w ruchu wskutek zata- 
rasowania toru trwała kilka godzin. 
Jak wynika z wstępnych dochodzeń, 
winę wypadku ponosi maszynista, któ 
ry przy mijaniu zwrotnicy prowadził 
pociąg ze zbyt dużą szybkością. 


Pożar historycznego 
budynku w Estonii 


TALLINN. W mieście Pernu wy-, Ogień przerzucił się następnie na 
buchł pożar w dużej fabryce mebli, mie |szereg innych domów i zagroził kilku u- 
szczącej się w historycznym budynku, w |licom śródmieścia, po kilkogodzinnej a- 
którym zamieszkał niegdyś w 18-ym w.|kcji ratunkowej udało się pożar opano- 
król szwedzki Karol 12-ty. | wać. 


lei J. E, ks. biskup dr Okoniewski i J. 
E, ks. biskup sufragan Dominik wprowa- 
dzeni zostali w uroczystej procesji do 
kościoła farnego, gdzie odbyły się krótkie 
modły. Dostojnicy kościelni zabawią w 
Grudziądzu kilka dni, gdzie udzielą Sa- 
kramentu Bierzmowania. 


H | 


Litwa pozbywa się 
uciążliwych gości 
PARYŻ. Agencja Hawasa donosi z 


Kowna, iż zarządzeniem ministra spr. 
wewnętrznych został wydalony z Lit- 
wy obywatel niemiecki Herbert Stahl 
który od pewnego czasu organizował 
potajemne stowarzyszenia o charakte- 
rze narodowo-socjalistycznym. 


Król w podróży 
reprezentacyjnej 


MONTREAL. Dzisiaj rano o godzi- 
nie 9,15 król Jerzy i królowa Elżbieta 
udali się do Montrealu. Pobyt ich za- 
kończył się wielkim bankietem w pała- 
cu Frontenac i przeciągnął się do póź- 
nej godziny w nocy. 


Rząd generała Sławoj — Składkowskiego 


W Paryżu toczą się 


pertraktacje o pożyczkę dla Hiszpanii 


PARY Ż. Pobyt Van Zeelanda w Pa-|wyc h 
ryżu, według informacyj agencji Reu- | nie 
tera, jest związany z 
sprawie pożyczki hiszpańskiej. 


zaznaczają. iż zaprzeczenia ie 


I 
przesądzą 


Rozmowy te toczą się z przedstawi- 
cielami banków holenderskich, szwaj- 
carskich, belgijskich i brytyjskich. 


Mają one charakter rozmów wstęp 
nych. Przeed wszystkim zależy na spre 
cyzowaniu gwarancyj, może 0- 
fiarować Hiszpania. Chociaż w. kołach 
politycznych zaprzeczono wczoraj po- 

głoskom. o pozyczce 
rynku francuskim, w 


jakie 


hiszpańskiej na 


kołac h 


rozmowami w - w przyszłości 
J] 
E 


Przywódea z Rzeszy lustruje 
gdańską służbę pracy 


GDAŃSK. Prasa gdańska podaje | 
komunikat, według kt órego prze wód- | 
ca służby pracy w Raczy Hier| od 3| 
do 5 czerwa 1939 roku będzie bawić 
Gdańsku, celem lustracji gdańskiej 
służby pracy. 


W okresie tym odbędzie pochód z 
pochodniami przez miasto, odprawa 
przed prezydium policji oraz defilada 
przed przewódcą służby pracy Rzeszy. 


Anglia przeciwstawia się 


„GŁ O S POMORZA", 


jednak tego, co m że | 
Islu i Handlu dr 
i środę 
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Polski min. przem. i handlu 


w Londynie 


Wiceminisier y> skiemu ministrowi górnictwa Lloydo- 
Adam Rose złożył w | wi. W toku dłuższej rozmowy omówio- 
przed południem wizytę brytyj no metody przyszłego współdziałania 
przemysłu węglowego W. Brytanii i Pol 
ski. Dalszy ciąg tych narad odbył się 
w czwartek popołudniu, 


| 
| 
| 


LONDYN 


Minister Loyd podejmował nastę- 
pnie wiceministra śniadaniem, w kto- 
nym ze strony Polski wzięli ponadto u- 
dział ambasador Raczyński, radca am- 
basady Jaźdźwiecki, radca handlowy 
ambasady Merdinger. oraz znajdujący 
się chwilowo w Londy nie radca eko- 
nomiczny Ministerstwa Spraw Zagra- 
nicznych Wszelaki, 

Że strony brytyjskiej obecny był 
m. in. stały podsekretarz stanu w Min. 
Górnictwa Sir Alfred Faulgner, radca 
ekonomiczny Foreign As hton Gwatkin, 
sekretarz generalny brytyjskiego zw. 
właścicieli kopalń węgla Lee i szereg 
innych osób. 


Sowiety przedłużają czas 
służby w marynarce 
MOSKWA. Agencja Tass donosi, że 


dla podniesienia wariości bojowej ma- 
rynarki wojennej, dla lepszego wydos 
konalenia i przygotowania technicz- 


Regent Jugosławii ks. Paweł w towarzystwie króla Wiktora Emanuela II, na- 
stępcy teronu ks. Humberta i Mussoliniego przed frontem oddziału marynarzy 
Trieście, dokąd przybył gość jugosłowiańs ski, celem wzięcia udziału w wielkiej 


nego marynarzy - specjalistów, prezy- 


roszczeniu wpływów 
dium najwyższej rady zw jązku sowiec 


japońskich w Chinach 
LONDYN. Wobec 


żołnierzy japońskich w 
zgłoszenia daleko idących żądań wo- 
bec rady miejskiej, jak dowiaduje się 
Reuter, w kołach brytyjskich rozpa- 
trywana jest możliwość wysłania do 
Kulangsu oddziału marynarzy lub żoł 
nierzy brytyjskich. 

Nie ulega wątpliwości, iż rząd bry- 
tyjski stanowczo przec iwstawi się żą- 
daniom japońskim i spotka się z popar- 
ciem ze strony Stanów Zjednoc zonych. 


rewii 
wylądowania 


- Fra 


LONDYN. Na temat stosunków 
włosko - francuskich korespondent dy 
plomatyczny „Sunday Times” ujawnia 


a następujące szczegóły: 
Wiadomości otrzymane w drodze; 


oficjalnej w Londynie świadczą iż przy | 
jęcie żądań japońskich równałoby się 
całkowitemu podporządkowaniu rady 


Prawie na dwa tygodnie przed mo- 

j i= e 
|wąDaladiera min. Ciano przedstawił 
ambasadorowi francuskiemu istotę żą 


miejskiej Kulangsu władzom japońs- dań Rzymu. Korespondent dowiadu- 
kim. Decyzja w sprawie wysadzenia | 


je się, że minister spraw zagranicznych 
na ląd oddziału marynarzy zależ ży od 


| ley fl I ki Daleki wyraźnie odrzucił wszelkie pogłoski 
dowódcy floty ryty jskiej na Dalekim jakoby Włochy posiadały roszczenia te 
Wschodzie, Sir Percy Noble, który o- | * Ą 


czekiwany jest we wtorek w Amoy, 
gdzie znajduje się krążownik „Bir- 
mingham* i kilka torpedowców bry- 
tyjskich, 


Klub zegarowy 


W Waszyngtonie powstał klub któ- 
rego członkami mogą być jedynie lu- 
dzie, którzy mają tak dokładne wyczu 
cie czasu, że mobą każdej chwili od- 
gadnąć godzinę co do sekundy. rze się w 

Członkowie klubu, których jest na |1959 roku. 
razie czterdziestu, obywają się e i Po kongresie odbędzie się 6 sesja 
nale bez zegarka. Klub ma własnych |rady agencji żydowskiej. Przedmiotem 
trzech lekarzy, którzy specjalnie opie- |obrad kongresu będą następujące spra 
kują się mechanizmem mózgowym tych |wy: Ogniska narodowego żydowskie- 
żywych zegarków. igo w Palestynie, sytuacja żydów w 


Chalubiński 
zasłaeżgny taternik i przygaciel 
sórali 


koć już znane było piękno Tatr 
polskich a w Zakopanem spero bywa- 
lo turystów zanim jeszcze tam przybył 
po Idz pierwszy Tytus Chałubiński, po- 
loży} on jednak niezaprzeczenie naj- 
większe zasługi około przysporzemia 
rozgłosu Tatrom a rozwoju Zakopane- 
go. Zasługi te były tak wiełkiej miary, 
iż tłumaczą przydomek, jakim obdarzo- 
no Chałubińskiego — „król Tatr“, czy 
„odkrywcą Zakopanego”. 

Bo nikt Tatr tek nie ukochał i nie 
pozari, jak ten szłachetny lekarz, em- 
tuzjasta piękna, niespokojny, wiecznie 
ciekawy badaez- i moża onlemisk e go- 
rącym sercu. 


Re raz 


GENEWA. Komitet wykonawczy 
agencji żydowskiej postanowi,.że 11 
Światowy Kongres Sjonistyczny zbie- 
Genewie, dnia 16 sierpnia 


cając z Węgier, gdzie brał udział w nie- 
udanym powstaniu w 1843 r. Oczaro- 
wany pięknem gór, wraca do nich po 
kilku latach, bada je, zyskuje dła ich u- 
roku coraz liczniejszych zwolenników. 


Po Staszicu, który był może pierw- 
szym podróżnikiem, szukającym nie tyl- 
ko emocjonalnych dreszczyków, gonitw 
i tematów do rodzajowych obrazków, 
zawiedzałi Tatry i inni, ale były to tyl- 
ko jednostkowe przedsięwzięcia, które 
nie budziły echa w całym kraju. Dzia- 
łanie Chałubińskiego znalazło szeroki 
> się z poparciem ca- 


A ke võisid. zaborców, 
szęrkające wytchnienia sełfca Polaków 
zmaśdują spokój i wytchnienie w dzikich; 
estępach Tatr, czy w małej podówczas. 
wsi Zakopane, gdzie nie spotykało się. 
obeych, których wędrówki kończyły się 
tc: padl na Nowym-Tazgu. 

; ‘Ñ Rosci i uczeni znajiają  nieśycha-> 


Kulangsu | sam KORT TOBKKOCZĘTDZ 


Żądania Rzymu pod adresem 


Światowy kongres 
sjonistyczny 


floty włoskiej, 


ncji 


rytorialne. Żądania ich są ograniczone 
do: 

1) Wolnej strefy w porcie Dżibuti: 

2) Udział w zarządzie kolei Dżibu- 
ti — Addis Abeba: 

3) .Posiadanie dwóch miejsc w za- 
rządzie Kanału 5uezkiego: 

4) Przywrócenie konwencji tuni- 
skiej z roku 1896, która gwarantowała 
Włochom szereg handlowych i praw- 
nych przywilejów oraz prawa do za- 
chowania obywatelskiego. 


świecie, stanowisko mocarsiwa manda 
towego, stosunki arabsko - żydowskie 
i szereg innych zagadnień. 


ai 


Wie kupuj 
a życia 


nie wdzięczny teren dla swych prac w 
pięknie i oryginalności dziewiczych gór. 
Tatarnictwo w tym znaczeniu co alpi- 
nizm istnieje dopiero od czasów Chału- 
bińskiego. On pierwszy głosi, że nie 
tylko na wyżynach ałpejskich można 
znaleźć warunki kłimaatyczno-lecznieze, 
lecz z równym powodzeniem można je 
mięć i w polskich górach. 

Krzewiąc umiłowanie Tatr, jako gór 
ojczystych  Chałabiński  wpajał w 
serca rodaków kalt dła nich. Ściągał z 
najdalszych .zakątków kraju i zagrani- 
cy rozproszone rzesze i sam je prowa- 
dził w Tatry,. pokazując wszystkie ich 
cuda, zapalając towarzyszy wędrówek 
"swoim entuzjazniem. Leez nie tylko 
Polaków zaznajamaał: z czarem” " on- 
nsałych gór. Propągował je ta t- 
mie, z takim; przekonaniem, że iz zagra- 
nicy zjawiłi się:przybysze,į ciekawi no- 
wych terenów,, a wracali oczarowani 


4 tur 
aiezwyłkiym :pęmem tatpaańwkich ni 


kiego wniosło następujące poprawki 
do ustawy o pow zy i ag śbowiążkć 
służby wojskowej: 

1) czas nieprzerwanej służby w sze- 
regach marynarki wojennej wynosi 5 
lat dla marynarzy. wchodzących w 
skład załóg okrętowych i jednostek pły 
w ających, a 4 lata dla marynarzy. 
wchodzących w skład oddziałów obro- 
ny wybrzeży: 

2) czas dobrowolnej służby nadter- 
minowej nie może być krótszy niż 5 
lata; 


3) znosi się postanowienia, doty- 
czące skrócenia czasu służby dla mary 
narzy. posiadających dyplomy wyż- 
szych i średnich zakładów naukowych 
i wprowadza się dla nich ogólne zasa- 
dy. dotyczące czas służby we flocie. 


POKOJE 


tanie, czyste, ciche 

iciepłe z wodą bież. 

blisko Dworca Gł. 

w Warszawie 
poleca 


OTEL 


ROYAL 


Chmielna 31 


Kswiarnia 
Bezpłatny garaż,— 


Starania mądrego lekarza zdziałały 
wiele: — związały Tatry z Warszawą, 
tak mocno, tak szczęśliwie, że dziś © 
znaczeniu Tatr dia Polski wiele mówić 
nie trzeba. Rozumie je cały naród. o- 
taczając serdeczną troską i miłością. 

Ale Chałubiński położył zasługi nie 
tylko jake uczony i siewca wielkiej idei 
miłości gór. Działalność jego obejmo- 
wała też czyny niezwykłej szlachetności 
i mądrej dobroci serca. Wzruszony 
biedą ludu góralskiego, znalazł Środki 
na podniesienie jego dobrobytu i oświa- 
ty. Pierwszy sprowadził dla górali ko- 
niczynę i nauczył ją uprawiać. Był dła 
nich najserdeczniejszym doradeą i po- 
mocnikiem. Wspierał ich moralnie i 
materialnie. Gdy w 1873 r. wybuchła 
w Zakopanem straszliwa epidemia chu- 
lery, z przedziwnym zaparciem siebie 
stawia czoło zarazie, zwalczając pias 
sądy górali, i ratuje ich od śmierci. S 


je się też bożyszczem ludu, „który wręcz 


uwaka go za cudotwórcę, - 
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Z Pomorza 


TORUŃ. 

Q (Uroczyste nabożeństwo żałobne 
za przewódcę Polaków w Niemczech.) 
W środę odbyło się w kościele Najś. 
M. P. wToruniu uroczyste nabo 
stwo żałobne za spokój duszy śp. ks. 
dr. Bolesława Domańskiego, kapłana 
— patrioty, prezesa Związku Polaków 
w Niemczech. 


Nabożeństwo celebrował ks. kano- 
nik Kozłowski w asyście ks. F'reili- 
chowskiego i ks. Lehmanna. 


W nabożeństwie wziął udział pan 
wojewoda pomorski W. Raczkiewicz, 
liczni przedstawiciele władz urzędów 
prezydent miasta Torunia Raszeja, ku- 
rator szkolny dr Ryniewicz, delegacje 
stowarzyszeń ze sztandarami, młodzież 
szkolna oraz tłumy wiernych. W czasie 
nabożeństwa chór „Dzwon“ pod batu- 
tą prof, Moczyńskiego oraz orkiestra 
miejscowego pułku piechoty wykonały 
szereg utworów religijnych. 

— e — 


Q (Podpalił gospodarstwo szwagra 
z zemsty.) W pok se ee Bronisła 
wa Jętkowicza w Nowym Mieście Lu- 
bawskim powstał pożar. Spaliła się 
stodoła, szopa, obora i część narzędzi 
wartości około 12,000 złotych. Pożar po 
wstał wskutek podpalenia przez Bro- 
nisława Kokoszyńskiego lat 26, brata 
żony poszkodowanego, który do winy 
się przyznał i arte ie że czynu te- 
go dokonał na złość ojcu swemu za to, 
że został przez niego pobity. Koko- 
szyński po podpaleniu zbiegł jednak 
został ujęty i osadzony w areszcie śled 
czym do dyspozycji prokuratora. 
—— © — 


NIESZAWA. 5 

@ (Postrzelony podczas kradzieży 
węgla z pociągu.) Na szlaku kolejowym 
Raciążek — Nieszawa podczas kradzie 


ży węgla z pociągu postrzelony został 
Jan Łętkowski lat 28 zam, w Wagań- 
cu pow. nieszawski. Łętkowski przewie 
ziony został do szpitala w Aleksandro- 
wieKujawskim, gdzie wskutek odnie- 
sionych ran zmarł Władze prowadzą 
dochodzenie. 


@® (Gajowy postrzelił złodziei leś- 
nych.) Gajowy lasów państwoych w 
Lubanie pow. nieszawski, Stefan We- 
sołowski spotkał w lesie na kradzieży 
drzewa 4-ch mężczyzn, do których 
strzelił kilkakrotnie z rewolweru. Cię- 
żko ranny został Antoni Świtalski lat 
28 zam. w Mikanowie pow. nieszaw- 
ski, który po przewiezieniu do szpitala 
na zarządzenie Sędz. Okr. osadzony zo- 
stał w areszcie śledczym. 

— © — 


Z całej Polski 


WARSZAWA, W środę w lokalu 
nowej organizacji sjonistycznej odbyła 
się konferencja prasowa, na której pre- 
zes tej organizacji p. Włodzimierz Ża- 
botyński oświadczył przybyłym przed 
stawicielom prasy zagranicznej i kra- 
jowej, że nowa organizacja sjonistycz- 
na postanowiła zwołać parlament 
wschodnio - europejski „Niedoli Ży- 
dowskiej”, którego celem zie m. in. 
zarządzenie zwołania międzynarodo- 
wej konferencji rządów dla rozwiąza- 
nia żydowskiego problemu emigracyj- 
nego, przedstawienie jej kon- 


żeń-, 


`na sprawie 


GŁOS POMORZA* 


szenia akcji masowego osiedlenia ży- 
dów w Palestynie. 

Parlament ..Niedoli Żydowskiej” 
zbierze się wpierwszych dniach wrześ- 
nia 1939 roku. 


OSTRZESZÓW. 
A (Znikły orły niemieckie.) Do nie- 
dawna jeszcze znajdowały się na słu- 


pach przy bramie wjazdowej do ma- 


jątku Kuźniki. będącego własnością 
Niemca — Klaukiego, dwa orły nie- 
mieckie, Kilkakrotnie poruszono o u- 
sunięcie tych orłów, Klauke zawsze o 
mawiał. Ostatnio bawiła na wycieczce 
w Kuźnikach grupa uczniów gimna- 
zjalnych, która orły te usunęła, 


A (Aresztowanie czterech łódzkich 


Niemców.) Straż graniczna aresztowa- 


Przemytnicy młodych ludzi 


przed 


BYDGOSZCZ. Trybunał Sądu O- 
kręgowego w Bydgoszczy rozpatrywał 
na dwudniowej rozprawie sprawę 21 


Niemców obywateli polskich w tym| 


cztery kobiety, oskarżonych o zorgani 
zowanie przemytu młodych ludzi do 
Niemiec, względnie nielegalne prze- 
kroczenie granicy oraz usiłowanie 
przemytu pieniędzy. Szajka trudniąca 
się przemytem składała się z 4 osób. 

Proceder swój uprawiali oskarżeni 
już od dłuższego czasu ito w takich 
rozmiarach, że zwróciło to uwagę orga- 
nów śledczych, które zarządziły obser- 
wację podejrzanych. 

Wynikiem obserwacji było areszto- 
wanie w połowie marca większej gru- 
py ludzi na punkcie zbornym w lesie 
pod Bydgoszczą. 

Trybunał po przeprowadzonej roz- 


sądem 


|prawie skazał za zorganizowanie i bra 


nie udziału w nielegalnym związku, 
który trudnił się werbowaniem i prze- 
mytem ludzi oraz za pomoc przy wy- 
wożeniu pieniędzy za zgranicę Ottona 
Heubnera na łączną karę 5 lata wię- 
zienia i 600 zł grzywny, Ericka Lidtke- 
go na łączną karę półtora roku więzie- 
nia i 300 zł grzywny. Maksymiliana 
Hammermeistra na półtora roku wię- 
zienia i 500 zł grzywny oraz Erdmana 
Samoskę na rok więzienia. Temu ostat 
niemu Sąd karę zawiesił na trzy lata. 

Dalszych 16 oskarżonych Sąd ska- 
zał po 6 miesięcy więzienia i 100 zł 
grzywny z zawieszeniem wykonania 
kary na 3 lata. 

Ponadto Sąd zarządził przepadek 
zajętych dwóch motocykli, samochodu 
osobwego oraz pieniędzy. 


Reorganizacja Pomorskiego 
Teatru Objazdoweśo 


TORUŃ. U p. wojewody pomorskie 
go Władysława Raczkiewicza w Toru 
niu odbyła się konferencja poświęco- 


Teatru 
Objazdowego dla całego terenu wo- 


zorganizowania 


jewództwa pomorskiego. 

W obradach wzięli udział pp. Wi- 
cewojewoda Zygmunt Szczepański, 
starosta krajowy Wincenty Łącki, de- 
legat Ministerstwa W. R. i O. P. radca 
Michał Rusinek, naczelnik wydziału 
Społ. Polityczn. Urzędu Wojew. Sewe- 
ryn Cichalewski, prezydent miasta To- 
runia Leon Raszeja, dyrektor Teatru 
Ziemi Pomorskiej w Toruniu W. Bracki 
delegat Komisariatu Rządu w Gdyni, 
Leon Michalski, prezydent miasta Byd- 
goszcy Leon Barciszewski, dyrektor 


Teatru Miejskiego w Bydgoszczy Ale- 
ksander Rodziewicz, prezydent miasta 
Grudziądza Józef Włodek i konserwa 


tor wojewódzki mgr. Chyczewski. 

Stwierdzono potrzebę posiadania 
specjalnego teatru objazdowego o do- 
brym poziomie artystycznym, któryby 
działał na całym terenie Pomorza, u- 
względniając w pierwszym rzędzie 
mniejsze miasta i ośrodki kulturalne 
Teatr Ziemi Pomorskiej w Toruni 
mógłby stanowić oparcie dla teatru ob- 
jazdowego. 

W dalszym ciągu będą czynione wy 
siłki w kierunku powołania do życia 
zespołu teatralnego dla należytego ob- 
służenia całego terenu Pomorza. 

e— © 


Niemcy będą karmieni ze wspólnego kotła 


BERLIN. Przed kilkoma dniami 
wyszła w Niemczech nowa ustawa 
przewidująca wyżywienie ludności na 
wypadek tak zwanej „konieczności:;. 
Ustawa ta. mówi o wspólnym wyży- 
wieniu ludności i o stworzeniu kuchni 
miejskich. W myśl tej ustawy Berlin 
ma być podzielony na specjalne dziel- 
nice, tak zwane „rejony wyżywienia“, 

Przed czterema dniami dozorcy 
berlińskich domów otrzymali odpo- 
wiednie formularze, na których mają 
wykazać, jaka ilość obiadów na wypa 
dek „konieczny“ będzie dla mieszkań- 
ca potrzebna, 

Obiad ma być wydawany z wędro- 
wnego kotła za tapika tygodniową z 


kretnego planu radykalnego przyspie-góry. Gotowanie w prywatnym domu 


jest przez ustawę surowo zakazane. 

Jak mówią w Berlinie, wyżywienie 
ze wspólnego „kotła“ pociągnie za so- 
bą ruinę małego kupiectwa, ale z dru- 
giej strony uśmierzy niezadowolenie 
wśród robotników i rzemieślników. 
którzy przy niewspółmiernie niskim 
do artykułów pierwszej potrzeby wy- 
nagrodzeniu odczuwają najwięcej brak 
zasadniczego wyżywienia jak mięso, 
tłuszcze i nabiał, W tym celu ustawa 
ta ma wejść w życie jeszcze przed żni- 
wami, oczywiście była by ona wpro- 
wadzona tytułem próby, aby spraw- 
dzić, jakie to wywrze wrażenie w spo- 
łeczeństwie, jak zareaguje handel i jaki 
to da efekt zarówno gospodarczy, jak 
i polityczny. 


| 
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wiadomości ciekawe z bliska i daleka | 
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ła czterech Niemców z Łodzi, którzy 
próbowali nielegalnie przekroczyć gra- 
nicę, posiadając przy sobie większą 
ilość gotówki. Zostali oni osadzeni w 
więzieniu w Ostrzeszowie. 


KATOWICE. 

A (Kelnerzy postanowili nie poda- 
wać pism niemieckich.) Polski Zwią- 
zek Zawodowy Kelnerów w Katowi- 
cach powziął uchwałę, obowiązującą 
aż do odwołania, nie podawania goś- 
ciom gazet ani ilustracji niemieckich, 
jako odpowiedź na szykany naszych 
rodaków w Niemczech i wrogą propa- 
gandę niemieckiej prasy. 


Ze światła 
Pa) 
GDAŃSK. 

| (Tragiczny los 500 żydów gdań- 
skich.) W ubiegłym miesiącu musiało 
Gdańsk opuścić 500 żydów, których 
pod silną eskortą przewieziono do Mal 
borga, a następnie do Królewca i za- 
ładowano na statek grecki, wynajęty 
przez policję za pieniądze gdańskiej 
śminy żydowkiej. Obecnie sta- 
tek błądzi po Morzu Śródziemnym, nie 
wpuszczony do żadnego portu. Zaso- 
by materialne do reszty wyczerpano, 
a żydzi znajdują się w rozpaczliwych 
warunkach żyjąc chlebem i wodą. 


BERLIN. Kardynał Innitzer wzywa 
ludność katolicką Rzeszy do otwartego 
i wyraźnego przyznania się przy spisie 
ludności do religii rzymsko - katolickiej. 


TURYN. 

_| (Mussolini na pograniczu francu- 
skim.) Mussolini odwiedził w środę 
kilka miast, położonych w pobliżu gra- 
nicy francusko - włoskiej. 

W Susie był obecny podczas odsło- 
nięcia pomnika Augusta, który nieda- 
wno podarował temu miastu. Następ- 
nie udał się do Bardonweche, ostatniej 
stacji włoskiej na linii kolejowej, łączą 
cej Francję z Włochami, gdzie odbyła 


Karo Franck 


się uroczystość otwarcia zabudowań 


kolonij letnich, 


LONDYN. Około godziny 15,00 
przez Pas de Calais przepłynęło 6 tor- 
pedowców niemieckich i jeden statek- 
cysterna. Okręty te podążyły w kierun- 
ku wschodnim, Wszystkie torpedowce z 
wyjątkiem jednego były znaczone po- 
rządkowymi liczbami. 


(Sprawa Gdańska nie będzie roz- 
patrywana na forum Ligi.) Jak wyja- 
śniają z angielskich kół kompetent- 
nych, sprawa Gdańska nie będzie na 
nadchodzącej sesji Ligi Narodów wy- 
sunięta. 


PRAGA. Według wiadomości że Zli 
na, władze niemieckie odmówiły fabry- 
kantowi Bata zezwolenia na wyjazd za 
granicę. Równocześnie poddano jego o- 
sobę „ścisłemu dozorowi '. 


PRAGA. 

O (Podział łupu czechosłowackiego.) 
Do Pragi przybył słowacki minister 
skarbu Prużyński, celem nawiązania 
z miarodajnymi czynnikami rozmów 
w sprawie rodziału rezerw złota b. Na- 
rodowego Banku Czechosłowackiego. 


AMSTERDAM, Wczoraj po połud- 
niu na terytorium holenderskim wylądo- 
wały dwa samoloty niemieckie, Policja 
zatrzymała oba i oddała lotników do 
dyspozycji władz wojskowych, prowadzą 
cych dochodzenie. Lotnicy. twierdzą, iż 
zabłądzili, 


Do licznych publikacyj o Polsce 
przybyła ostatnio książka, która już na 
pierwszy. rzut oka wyróżnia się z powo- 
dzi innych i ze względu na staranny do- 
bór licznych ilustracyj nawet nieznają- 
cemu języka szwedzkiego — daje poję- 
cie o kraju, przyrodzie, zabytkach etc. 

Jest to „Det faengslande Polen“ 
(„Polska — kraj czarujący“), profesora 
G. Gunnarsona, która przed kilku dnra- 
mi ukazała się nakładem znanego sztok- 
holmskiego wydawnictwa „Natur cch 
Kultur". 

Najpierw słów kilka o autorze: Dr. 
Gunnar Gunnarson, profesor sławisty- 
ki w Lund, sekretarz generalny królew- 
skiej wymiany kulturalnej szwedzko- 
polskiej jest wypróbowanym przyjacie- 
lem Polski. Zna dobrze nie tylko cały 
kraj z licznych podróży, ale historię kul- 
tury oraz literaturę współczesną. _ Stu- 
in. na Uniwersytecie Jagiel- 
Jońskim, z tego okresu datuje się wiele 
jego kontaktów ze sferami naukowymi 
i artystycznymi polskimi. W jego dorob- 


diował m 


ku naukowvm znajduje się kilka prac 
z zakresu lingwistyki polskiej (po nie- 
miecku, francusku i polsku). O Polsce 


- jej dziejach i kulturze pisał niejedno- 
krotnie w serii reportaży z podróży w 
wielu czasopismach i dziennikach szwe- 
dzkich. W r. 1936 wydał zwięzłą pracę 
informacyjna „Polen“ (Polska), w wy- 


danym przed niedawnym czasem zbio- 
rze szkiców i essayów „Slavisk hori- 
sont“, dwie trzecie książki zajmują wra- 
żenia z podróży po Polsce i szkice z ii- 


teratury polskiej. 

Obecnie pracuje 
szym słownikiem 
szwedzko-polskim. 

Ostatnia książka prof. Gunnarsona 
nosi charakter specjalny: ma zobrazo- 
wać czytelnikowi szwedzkiemu piękno 
przyrody, czar starej kultury płynący z 
zabytków, egzotyzm folkloru o niespo- 
tykanej różnorodności, wysiłek Polski 
odrodzonej w dziełe budowy państwa — 
zachęcić go do odwiedzenia zaprzyjaź- 
nionego kraju i zapoznania się z jego 
historią, kulturą i bogactwem. 

Autor uprzedza, że Polska dla tury- 
ty szwedzkiego, szczególnie nieznają- 
cego zupełnie języka wyda się krajem 
rażących kontrastów, których wytłu- 
maczenia szukać nałeży w jej historii. 
Dzieki temu jednak, że jest tak mało 
zinternacjonalizowana pod wzgledem 
turystycznym, jest tak „bardzo Polska“ 
niczym nie dający się poró- 
wnać urok swojskości i takie bogactwo 
folkloru zachowanego w swej prymity- 
wnej — a więc najwierniejszej postaci. 
Do każdego przy tym Szweda musi 
przemówić żywiołowy rozmach, z jakim 
kraj zrujnowany po wojnie przystąpił 
do odbudowy swego mocarstwowego 
znaczenia. 


m. in. nad pierw- 
polsko-szwedzkim i 


i posiada z 


Autor po kolei omawia język, histo- 
rię polityczną i historię kultury, przy- 
rodę i klimat, gospodarkę, drogi (koleje 
i lotnictwo), oświatę, literaturę, szukę, 


naukę, prasę, radio itd. W rozdziale 
„kraj i ludność“ maluje plastyczny o- 
braz „Małopolski — kraju dziedziców i 


chłopów“, Wołynia i Podola — „kresów 
Zachodniej Europy“, Polesia i Nowo- 
gródczyzny, Pomorza i większych miast. 
W rozdziale „perspektywy politycz- 
ne“ w objektywny sposób omawia sto- 
sunki polityczne niepodległej Polski z 
ościennymi mocarstwami i znaczenie 
Polski w układzie sił politycznych Eu- 
ropy. a 
Równorzędnie z tekstem należy po- 
traktować niezwykle staranny i bogaty 


dobór ilustracyj, zaopatrzonych w wy- 
czerpujące „legendy“, stanowiące, jako- 
by marginesowe uwagi i informacje. Fo- 
tografie pochodzą ze zbiorów Min. Ko- 
munikacji i PAT oraz z kolekcyj hr. 
Poddębskiego, Zofii Chomętowskiej 
(zdjęcia z Połesia) Bułtiaka i in. kilka 
z nich jest reprodukowanych w ogóle 
po raz pierwszy. 


Szata zewnętrzna książki — papier, 
druk, układ graliczny na najwyższym 
poziomie. 

„Det faengsland Polen“ ukazała się 
w serii wydawnictw „Natur och Kultur“ 
o krajach obcych, w której dotychczas 
wyszły książki o Egipcie, Chinach. Japo- 
nii, Palestynie, Szwajcarii i Grecji. 


Stulecie niepodległości Luksemburgu 


W księstwie Luksemburg uroczyście 
rozpoczęły się obchody stulecia niepod- 
ległości tego maleńkiego kraju (2 586 
km? i 271 231 mieszk.), który przez wie- 
le wieków był przedmiotem rozgrywek 
między wielkimi sąsiadami, a dziś zno- 
wu budzi żywe zainteresowanie na fo- 
rum międzynarodowym. 

Tradycje  niepodległościowe Luk- 
semburgu sięgają X wieku, Pierwsżą dy- 
nastią luksemburską założył w 963 r. ry- 
cerz przybyły znad Mozeli, hrabia Zyg- 
fryd. Samodzielność średniowieczną u- 
tracił Luksemburg w 1443 r. Podbity 
najpierw przez Filipa Dobrego, księcia 
Burgundii, znajdował się następnie pod 
panowaniem Austrii, Hiszpanii, albo 
dzielony był między Austrię i Francję. 
Podczas Wielkiej Rewolucji (1795) zo- 
stał przyłączony do Francji jako „de- 
partament lasów“. Kongres Wiedeński 
1815 r. proklamował niepodległość Luk- 
semburgu w formie wielkiego księstwa, 
lecz król Holandii, któremu ofiarowano 
koronę  wielkoksiążęcą, niezwłocznie 
włączył ziemie luksemburskie do swego 
państwa, podczas gdy stolicę kraju ob- 
sadził garnizon pruski. 

W 1830 r. ludność luksemburska we- 
spół z Belgami powstała przeciw pano- 
waniu holenderskiemu. Po kilkuletnich 
rokowaniach konferencja w Londynie 
w kwietniu 1839 r. przyznała Luksem- 
burgowi niepodległość pod gwarancją 
wielkich mocarstw. Król Holandii za- 
chował koronę wielkiego księstwa, lecz 
konstytucja luksemburska, w odróżnie- 
niu od holenderskiej, wykluczyła kobie- 
ty od następstwa tronu. Wskutek tego, 
gdy w 1890 r. król Wilhelm III umarł, 
nie zostawiając męskiego potomka, a 
na tronie Holandii zasiadła obecna kró- 
lowa Wilhelmina, korona Luksemburgu 
bez wstrząsów przypadła w udziale do- 
mowi Nassau-Weilburg. Pierwszym wiel- 


+Między nami nie masz miejsca dla partyjnictwa, klas, stanów. 
Każdy z nas Polaków każdemu z Polaków bratem jest. 


* 


Obok Krzyża przyświeca nam nasze Rodło Królewskie, Pol- 


skość nasza. 


W Chrystusie zjednoczeni, jesteśmy pewni zwycięstwa pod 


znakiem Krzyża! Jesteśmy pod najpotężniejszą opieką 
Bożej — Matki Radosnej — Patronki 
i my, aczkolwiek głęboko pochyleni pod ciężarem 


czech. Tak 


Matki 
nas, Polaków w Niem- 


krzyżów na nas spadających, rękę ku niebu wysoko podnosząc 


TY + 
wołamy: W górę 


serca! Nie traćmyż otuchy! Tracąc otuchę, tra- 
y y a 


cimy wszystko, calą swą przyszłość narodową. 


* 


Bohaterem ten, który za nie w świecie onej | Korony Poisko- 


> 


ści od Boga danej nie chce oddać i nie odda! 


* 


Niżej upaść nie można jak sprzedać swego;Boga i(swe prze- 


konanie za kawałek chleba. 


(Wyjątki z przemówienia Ks. Patrona Dr. Domańskiegoina Kongresie Po- 
laków w Niemczech dnia 6-go marca 1938 r. p. t. „Połskośćistotą+duszy Po- 


laka“). 


` 


kim księciem z tej dynastii był Adolf I 
(1890—1905), następnym Wilhelm IV 
(1905—1912). Za jego panowania zmie- 
niono ustawę sukcesyjną. Tron po nim 
objęła jego córka Maria Adelajda, któ- 
ra abdykowała w 1919 r. 


Nowoczesna niepodległość Luksem- 
burgu po raz pierwszy była poważnie 
zagrożona w latach 1866—67. Po roz- 
gromieniu Austrii przez Prusy pod Sa- 
dową Napoleon III rozpoczął słynne po- 
szukiwanie „kompensat*, Nie mogąc u- 
zyskać granicy Renu, postanowił przy- 
najmniej przyłączyć Luksemburg do 
Francji. Bismarck oświadczył, że naru- 
szenie niepodległości Luksemburgu bę- 
dzie stanowiło „casus belli“ (przyczyną 
wojny) dla Prus. Pod grozą wybuchu 
wojny zwołano w maju 1867 r. nową 
konferencję do Londynu, której wyni- 
kiem było zagwarantowanie przez mo- 


carstwa już nie tylko niepodległości, 
lecz i „wieczystej neutralności“ Luk- 
semburgu. 


W 1914 r. wojska niemieckie prze- 
kroczyły granicę wielkiego księstwa je- 
szcze przed wypowiedzeniem wojny 
Francji (2'sierpnia). Przez cały czas woj- 
ny Światowej Luksemburg znajdował 
się pod okupacją niemiecką. Paryska 
konferencja pokojowa nie rozstrzygnę- 
ła losów wielkiego księstwa. Andre Tar- 
dieu w książce p. t. „La Paix“ wyznał, 
że było to dla głównych mocarstw 
sprzymierzonych „zagadnienie szczegól- 
nie kłopotliwe“. Poprzestano na wzię- 
ciu od Niemiec zobowiązania, że uznają 
one i uszanują decyzję, jakie powzięte 
zostaną póżniej w gronie aliantów. 
Tymczasem Luksemburczycy zajęli wro- 
gą postawę wobec wielkiej księżny Ma- 
rii Adelajdy, która w czasie wojny świa- 
towej ujawniła tendencje proniemiec- 
kie. Maria Adelajda zrzekła się tronu na 
rzecz swej córki Charlotty. 


W 1919 r. zorganizowano w Luksem- 
burgu plebiscyt, przy czym ludność mia- 
łą odpowiedzieć na dwie serie zapytań: 
1) utrzymanie w księstwie Charlotty; u- 
trzymanie dynastii z inną w. księżną; 
wprowadzenie innej dynastii; wprowa- 
dzenie republiki; 2) unia gospodarcza z 
Francją; unia gospodarcza z Belgią. 


Ilość głosujących wynosiła 99 984. 
Co do pierwszej serii zapytań wypowie- 
dziano się większością 66811 głosuią- 
cych na rzecz w. księżny Charlotty. Za 
republiką padło 16 825 głosów; za zmia- 
ną dynastii — 3 389; za zmianą w. księ- 
żny — 1 268. Co do drugiej serii uchwa- 
lono unię gospodarczą z Francją 
60133 głosami przeciw 22242 głosom 
na rzecz unii gospodarczej z Belgią. 
Rząd francuski odmówił jednak włącze- 
nia wielkiego księstwa do francuskiego 
obszaru celnego. Wobec tego w 1922 r. 
Luksemburg zawarł traktat unii gospo- 
darczej z Belgią. Jeszcze przedtem, w 
lutym 1920 r., wielkie księstwo przystą- 
piło do Ligi Narodów z zastrzeżeniem 
co do utrzymania bezwarunkowej neu- 
trałności t. j., zwolnienia od wszelkich 
obowiązków sankcyjnych. 


Z okazji stulecia niepodległości luk- 
semburskiej prasa niemiecka zaznaczy- 
ła, że należy spodziewać się rokowań 
między wielkimi mocarstwami co do 
„konsolidacji międzynarodowego statu- 
tu Luksemburgu“. Ze strony luksembur- 
skiej podczas uroczystej inauguracji ob- 
chodów rocznicowych ze specjalnym 
naciskiem podkreślono niezłomną wolę 
utrzymania i obrony samodzielnego by- 
tu państwowego. 
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jak podróżują zwierzęta 
dzikie przez Ocean 


Kabiny gumowe dla antylop — Hipo- 
potam w wannie — Nogi w ładowni, 
głowa nad pokładem z 


Przewożenie dzikich 
Ocean nastręcza daleko więcej trudności, 
niż przewożenie ludzi. Wielkie transporty 
transoceaniczne, które odbywają się w 
pierwszych dniach wiosny dla cyrków i o- 
grodów zoologicznych w Europie, możliwe 
są jedynie na podstawie długoletnich do- 
świadczeń i bystrych obserwacyj. 

Zwierzęta dzikie nienawidzą podróży 
morskiej, w szczególności nie chcą dobro- 
wolnie wchodzić na statek. W portach in- 
dyjskich widzi się często,, jak słonie za- 
wiesza się na szerokich pasach i za pomo- 
cą dźwigu przenosi na pokład statku. Nie- 
które osobniki pozwalają wykonywać ze 
sobą tego rodzaju sztuczki akrobatyczne. 
Lecz na ogół słonie, a szczególnie samice, 
stają się bardzo nerwowe, zaczynają o- 
kropnie trąbić i kładą się nieraz na bok, 
udając nieżywych, by w ten sposób uchro- 
nić się od niemiłego eksperymentu. Słonie 
wrażliwe są też na chorobę morską i na 
statku muszą być zawieszone na specjal- 
nych huśtawkach, ażeby się nie obalały. 
Obecnie buduje się dla słoni wielkie klatki 
transportowe, w których znajdują dosta- 
teczne oparcie. 

Bardzo kłopotliwe są także transporty 
antylop. Miłe te zwierzęta szybko oswaja- 
ją się w ogrodach zoologicznych, ale prze- 
wożenie ich przez Ocean jest sztuką niela- 
da. Dawniej pakowano znaczną ilość anty- 
lop do wielkich kładek, ryzykując z góry, 
że część zwierząt w drodze zmarnieje. Dzi- 
siaj umieszcza się poszczególne egzempła- 
rze w klatkach, wykładanych poduszkami 
gumowymi, tak iż rzucanie zwierzęcia © 
ścianę nic mu nie zaszkodzi. 

Transport „wielkich kotów“ był daw- 
niej o tyle utrudniony, że trzeba bylo dla 
nich zabierać na statek żywe sziuki bydła. 
Dzisiaj jest to zbyteczne, ponieważ statki 
zaopatrzone są w chłodnie i dzięki temu 
stale mają do dyspozycji świeże mięso. O- 
becnie transport zwierząt, odżywianych 
«karmą roślinną jest poniekąd trudniejszy, 
niż zwierząt mięsożernych. 

iDopóki hipopotam jest mały, transport 
jego przez morze nie sprawia żadnego kło- 
potu. „Baby“ pakuje się po prostu do wan- 
ny z odnawianą codziennie wodą. Hipopo- 
tamiątko czuje się doskonale i zupełnie nie 
ma ochoty opuszczać wanny. 

Jeszcze wygodniejszy jest sposób prze- 
wożenia niektórych gatunków ryb. Gdy dla 
niektórych gatunków trzeba stale dopro- 
wadzać tlen, inne jak np. afrykańskie płu- 
caki, oblepia się zwyczajnie gliną, w któ- 
rej ryby całą drogę odbywają uśpione. Bu- 
dzą się dopiero, kiedy się je uwalnia z 
twardego pancerza. 

Żyrafy stale sprawiają ambaras. Zwie- 
rzęta te mają nietylko długi kark, ale tak- 
że „długie połączenie“ do mózgu. Nawet 
gdy widzą przed sobą pułap mostu, nie o- 
rientują się, że powinny głowę zniżyć, by 
się pod nim przedostać i rozbijają sobie 
głowy. Dla przewożenia ich okrętem po- 
trzeba więc specjalnych urządzeń. Umie- 
szczą się je w ten sposób, że nogi i tułów 
znajdują się pod pokładem, a szyja z glo- 
wą wystaje górą. I na lądzie trzeba z żyra- 
fami obchodzić się bardzo ostrożnie i pro- 
wadzić je na miejsce przeznaczenia nieraz 
daleką drogą okrężną, ażeby nie złamały 
sobie karku, który jest przecież główną ich 
ozdobą. 


zwierząt przez 


Wahania ciśnienia krwi 
u człowieka 


Na zasadzie systematycznych badań, 
węgierski lekarz Auchtin wyprowadził 
wniosek, że wysokość ciśnienia krwi u 
ludzi podłega periodycznym wahaniom, 
w zależności od pory roku. Wykres 
zmian byłby jednak zupełnie odmienny 
u mężczyzn, niż u kobiet. 

Minimum ciśnienia przypada u męż- 
czyzn w zimie, w grudniu lub styczniu, 
po czym stopniowo rośnie, dosięgając 
szczytu na wiosnę — w kwietniu. Na- 
stępnie wysokość ciśnienia powoli się 
zmniejsza, aż do zimy, z przejściowym 
słabym maksimum, przypadającym w 
listopadzie. 

U kobiet daje się wyczuwać analo- 
giczne zmiany, ale w innych okresach, 
bo moksimum przypada w ziemię, prze- 
ważnie w styczniu, a minimum — we 
wrześniu. Przebieg zmian jest podobny, 
ale jakby przesunięty o trzy miesiące 
naprzód. 
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KRONIKA 


kalendarzyk 
Piątek 


Piotra, Celestyna 


Słońca w, 3,38 z. 19,27 
Kiężyca w. 3,16 z. 18,42 


Sobota 


Bernardyna 


MAJ 


Słońca w. 3,35 z. 19,30 
Księżyca w. 4.40 zach 20,33 


Niedziela 


Tymoteusza, Wiktora 
Słońca w, 3,34 z. 19.32 


Księżyca w. 5,37 z. 21,47 


WĄBRZEŹNO 


© DONIOSŁE WYDARZENIA 
dzieją się w dobie obecnej w świecie po- 
litycznym, o czym każdy może być po- 
informowany przez gazetę, bez której w 
dzisiejszych czasach obyc się niepodob- 
na. Poza tym donosi gazeta o różnych 
innych ważnych wydarzeniach i podaje 
ciekawe wiadomości z całego świata, kra- 
ju i najbliższej okolicy, interesujące 
czytelnika. 


Zapiszcie na miesiąc czerwiec „Głos 
Pomorza”, a będziecie poinformowani o 
wszystkim. Przedpłatę przyjmują listo- 
nosze. 


UROCZYSTY DZIEŃ MŁODZIEŻY. 
Wzniosłej uroczystości przyjęcia 
dzieci do Pierwszej Komunii św. z począ 
tku nie sprzyjała pogoda: Padał drobny 
deszcz,, ale było ciepło. Lecz niebawem 
wypogodziło się niebo i zapanowała 
wspaniała pogoda — był to pierwszy 
dzień świąteczny bieżącego roku praw- 
dziwie wiosenny, ciepły i słoneczny. To 
też nastrój świąteczny, jaki z okazji 
tak ważnej uroczystości Przyjęcia dzie- 
ci do Pierwszej Komunii św. panował w 
licznych rodzinach udzielił się całemu 
miastu, które radowało się z młodzieżą 
w dniu święta, stanowiącego przełom na 
drodze jej życia. O godzinie 8,30 ks. 
Grzechowski przyjął 103 dziewcząt do 
Stołu Pańskiego, o godzinie 10,00 ks. 
Kowalski 82 chłopców. 


Dwukrotnie podczas nabożeństwa 
księża przemawiali do oddanych ich pie- 
czy, odnowili z nimi przyrzeczenia chrztu 
św. i wskazali na wzniosłą chwilę przy- 
jęcia pierwszej Komunii św. 


W kościele dzięki osobistym stara- 
niom ks. proboszcza Zaremby panował 
wzorowy porządek, tak że dzieci jako ij 
też rodziny ich w skupieniu niczem nie | 
zmąconym mogli przeżywać te pamiętne 
w życiu dziatek chwile, 


Po uroczystości kościelnej Instytut 
Kultury i Oświaty im. Żeromskiego 
przyjmował dzieci rodzin bezrobotnych 
kawą i plackiem. umilając im chwile tak 
ważną w życiu każdego chrześcijanina- | 
katolika, 


Radosny nastrój, który w tym ślicz- 
nym dniu panował w całym mieście był 
dowodem, że społeczeństwo nasze ota- 
cza latorośle nasze, które są przyszłoś- 
cią narodu należytą opieką i miłością. 


e Podziękowanie. Serdeczne podzię- 
kowanie składa Zarząd Towarzystwa 
Czytelni Ludowych wszystkim którzy 
przyczynili się do urządzenia zbiórki jak 
i akademii w dniu święta narodowego 3 
Maja: w szcególności ks, Kiedrowskiemu 
za przemówienie, Tow. Śpiewu „Lutnia“, 
p. prof. Różyckiemu, p. prof. Szuszkie- 
wiczównej, p. prof. Szymańskiemu, Kie- 
rowniczce i Gronu Nauczycielskiemu 
Szkoły Żeńskiej, Gronu Nauczycielskie- 
mu Szkoły Męskiej, młodzieży gimn. i 
J. W. Paniom starościnie Kalksteinowej, 
mec. Bałlcerskiej, Białeckiej, Bardyano- 
wej, Bardyanównej, Chwiałkowskiej, H. 
Górniance, E Górniance, dyr. Habelowej 
Krajewskiej, Ługiewiczowej, Merkowej, 
Nadolna - Zawadowiczównej, Sass-Kar- 


prawne. 

Dzięki temu zatrudnienie na tycl 
robotach objęło dotychczas 22.500 ro 
botników. z 

Wielez prowadzonych robót korzy- 
sia z pomocy finansowej 
Pracy, który na terenie Województwa 
stał się poważnym udziałowcem w ak- 
cji inwestyjnej. 


Z prowadzonych na terenie Woje- | 


wództwa robót wymienić należy: 

Roboty wodne: Budowa portu 
Włocławku, roboty regulacyjne na Wi- 
śle, budowa Kanału Przemysłowego w 
Gdyni. 

Roboty melicracyjne: Budowa wa- 
łu nad Wisłą w powiecie bydgoskim i 
świeckim.regulacja rzeki Drwęcy w 
powiecie lubawskim, regulacja strugi 
toruńskiej w powiecie wąbrzeskim, re- 
gulacja strugi radzyńskiej w powiecie 
grudziądzkim. regulacja strugi czer- 
skiej w powiecie chojnickim, regulacja 
rzeki Prądzonej i Osusznicy w powie- 
cie chojnickim oraz roboty melioracy j- 
ne w powiecie tczewskim, grudziądz- 
kim. toruńskim, świeckim. chelmiń- 
skim i innych pow. Województwa. 

Prócz tego Ministerstwo Rolniciwa 
i Reform Rolnych uruchomiło roboty 
przy budowie osad i studni na terenie 
całego Województwa. 

Roboty drogowe: Budowa drogi 
Warlubie — Lubichowo: Toruń 
Cietchocinek; Czersk — Kosobudy 
Getelp — Odry: Łysomice — Ostasze- 
wo; Mełno — Boguszewo — Linowo w 
powiecie grudziądzkim: Kościerzyna 
Wdzydze: Wieżyca — Brodnica: 
Rysław — Cekcyn: Brześć Kujawski 
— Włocławek: Lubraniec — Kruszyn: 
Pływaczewo — Kowalewo: Lipno 
Rypin. oraz wiele innych. 

Poza tym Powiatowe Związki 5a- 
morządowe prowadzą roboty konser- 
wacyjne na drogach. 

Inwestycje miejskie: Budowa wodo 
ciągów i kanalizacji w miastach Gdy- 
ni, Bydgoszczy. Grudziądzu, Nowym 
Mieście Lubawskim, Pucku, Gniewie, 
Włocławku i innych. 

Budowa ulic: w Gdyni. 


we 


Toruniu. 


Z Z WD 


czyńskiej, prol. Szymańskiej, Stobińskiej 
Sławirskiej, Stełańskiej, p. Tryczakowi 
p. Zdziebłównej oraz 
ca pozaszkolnego, p. 
płatne oddanie sali na akade 
wę w dniu 3 maja i p. Szymańskiemu z 
także bezpłatnie oddanie salki n 
cing w dniu 6 maja, 


©, Tydzień „ 
21—27 bm. na terenie Pomorza odbędzie 
się zbiórka na cele „SOKOŁA”, k 
poleca się życzliwości i ofiarności społe- 
czeństwa polskiego. 


zeznań podatkowych? Ministerstwo Skar | zł 


bu wydało okólnik, kładący kres mylnej 
interpelacji niektórych artykułów ord 
nacji, dotyczącej składania zeznań o do- 
chodzi. 

Mianowicie na skutek wątpliwości 
powstałych w związku ze stosowaniem 
miektórych przepisów ordynacji, Mini- 
sterstwo Skarbu wyjaśniło, że nie są o- 


bowiązane do składania zeznań o docho-|rzy tło do wspaniałego 
dziez osoby, których dochód płynie wyłą- |nego 


cznie: 
1) z nieruchomości gruntowej o łą- 


„GŁOS POMORZA* 


Prace publiczne 


W całym Województwie uruchomio| Grudiządzu, Bydgoszczy. 
no już roboty publiczne prowadzone wiu, W toc tawku. Brodnicy. Chojnica 
przez resorty państwowe, samorządo- | Aleksandrowie Kujawskim 
we, oraz inne instytucje publiczno -|dzie, Tczewie, Chełmży, Brześciu 


Up 
| Poza tym na terenie calego Wojewódz- 


Funduszu | 


|skach ludności robotniczej. gdzie bar- 


[now ro 


3 


ļ- 


Starogatr 
1 
Au 


1 I 
| Nakle I INnNnRYCH. SOBOTA 20 1939 roku. 


dnia 
z 6,57 Audycja poranna, 7,00 Dzien- 
nik poranny. 7,15 Muzyka, 8,00 Audy- 


; maja 


P. K. E oraz 


j 
WYCH 


|twa uruchomiono roboty 
| roboty w lasach państw: 


W Gdyni le- 
|legrafów prowadzi rozbudowę Urzędu 


cja dla szkół. 8,10 10,00 Przerwa. 
10,00 Koncert rozrywkowy. 10,55 Pro- 
gram na jutro. 11,00 Audycja dla szkół 
11,20 Muzyka 11,57 Sygnał czasu. 12,03 


Min SIETSTwo Poczt i 


| Pocztowego, Tr. B. O. i Z. U. 5. rozpo : : 
er 0 Padósilacie: Audycja południowa: 13,00 Dla każdego 
W Toruniu budowa Gazowni prowa |coś ładnego. 13,40 Wiadomości z Pomo- 
= i Ę (M Z ZWANĄ ~ 

|dzona jest bardzo intensywnie. budaje fiu 14:99 15,00 Przerwa. 1500. Au- 
sie gmach Banku Rolnego i mne. dycja dla dzieci. 15,30 Muzyka obiado- 
| W szystkie te roboty d idza duży €- sny 16,00 Dziennik popołudniowy, 16,08 
A (m BI Wiadomości gospodarcze. 16,20 Kronika 

fekt gospodarczy bo są to roboty celo- literack: 1 35 A 
i | iteracka 16,35 Recital skrzypcowy 


| we planowe pod kątem jak największe- 


17,00 Transmisja nabożeństw: j 
|17, ansmisja nabożeństwa ma Je 
go wykorzystania dla PLA 4 


Warszawy. 18,00  Wiśl: 
arszawy. 18, Jiślane zawody 
trzeb inwestycyjnych Województwa. |;g 15 Muzyk: ,35 c; bros 24 
y ycyjny i ; 18.15 Muzyka. 18,35 Audycja dla Pola- 
V ten sam sposób wykorzystywane | ków SŁARICE EKo 
y ; jków za granicą, 19,15 Koncert rozryw 
będą kredyty przeznaczone na ah IĘT ka 20 M! RM : 
O Rai Walec ESY kowy. 20,00 Audycja rolnicza. 20,15 
zatrudnienia, dając procz elektu Koncert rozrywkowy. 20,35 Audycje in- 
trudnienia duże korzyści gospodarcze. |[ormacyjne. 21,00 Krakowiacy i góral 
E I acyjne. zi, é ac ate, 
W związku z tym EOmEeZnosrş zabawka dramatyczna. 23,05 Zakończe- 
stało się przenoszenie robotników Zļnie programu 
miejsca zamieszkania do robót nieraz 
bardzo odległych. Zarzucono bowiem 
wyszukiwanie robót w dużych skupi- 


kredytów po- 


za- 


Pewiaczkom z huf-| niosły 
Kostrzewie za bez-|jątków obywateli polskich w Niemczech. 
mię i zaba-| W Warszawie odbyło się pierwsze wal- 
aj ne zgromadzenie nowoutworzonego sto- 
a Dan-|warzysze 


dzo często roboty te dawały małe ko- 
rzyści gospdarcze, a często i w zatrud- 
nieniu, bo prowadzenie ich pociągało du- 
że wydatki na materiały. 

Rozwój robót nie napotyka na więk- 
sze trudności z powodu braku materiału, 


GIEŁDA ZBOŻOWA 


Płacono złotych za 100 kg. 


By dgoszcz 
1939 


Poznań 
17. 5. 1939 


Ziemiopłody E 


17. 5. 


gdyż korzystając z doświadczeń lat u-|żyto | TOPUP 

. * . —10,00 5—15 

biegłych zgromadzono ich zapasy, a do-fPezenica nę 1 irys 15,00 

stawa nowych materiałów nie napotyka | Jęczmień Pei sped EP 
5,20—19, 8.50— 19,75 


na trudności. 
Równocześnie rozwijają się roboty 
prywatne powodujące większe niż dotych 


Jęczmień jednolity 
Jęczmień rbiorowy 
Owies 


18,50—19,25 
18,75—19,00 
16,80 --17,00 


18,50—19,75 
18,00 — 18,50 


czas zatrudnienie robotników  najbar-| Mąka żyt. I 0 65%| 2550—26 16,50—17,00 

dziej potrzebujących pracy, a to na sku- | Mąka psz. I 0 30% ża pods: 24.00—25,75 

tek coraz większego korzystania z usłuś| Mąka psz. I 0 50% e. e 37,50 — 38,50 

publicznych biur pośrednictwa pracy, | Mąka pez. I A 65% keri ege 35,75—38,25 
30, -36,0 


33,00— 35,50 
12,25 — 13,26 
12,50 —13,25 
12,50—13,50. 
55,00—58,00 


które zostały w dniu 1 marca 1939 roku. 
uruchomione przy wszystkich Wydzia- 
łach Powiatowych na terenie Wojewódz- 
twa Pomorskiego, Biura te podchodzą do 
zagadnienia pośrednictwa w sposób naj- 


Otręby żytnie 
Otręby pszenne 
Otręby jeczm. 
Gorczyca 
Siemie lniane 


13,00 —13,25 
14,25—14,75 
13,25— 13,75 
53.00—57,00 


oł te AETA A Ae 61,00—63.00 | 64,00—67.00 
bardziej korzystny „dla pracodawców Mak niebieski EEP 2 
prywatnych oraz świata pracy i cieszą| vyyy a P 
sie coraz bardziej wzrastającym zaufa- do ko 15,00—,1900 | 21,00—22,50 
S Z: c a ] as c cy I Rzepak jary ih 
OR Łubin niebieski 12.00—-12,50| 1300-1350 
Łubin żółty 13,00—13,50 | 14,00—14,50 
Rzepak ozimy 52,00— 53,00 | 53,50— 54,50 
© Wartość majątku obywateli pol-|Groch polny 24,00—26,00 je 


Groch Victoria 
Groch Folgera 


32,00-— 36,00 
25,00—27,00 


34,00 —37,00 
28,00—30,0 


skich w Niemczech. Uczyniony został do- 
krok w kierunku odzyskania ma- 


POZNAŃSKIE TARGOWISKO 
e eeg goa AA MIEJSKIE 

nia obywateli polskich właścicie P EAN PAN 
li majątków w Niemczech, którego sta- ida GE CE (UGI 
tut został niedawno zalegalizowany przez 


1939 r. 


Płacono za 100 kg żywej wagi za. 


cznym obszarze, nie przekraczającym 50 |fo film na wskroś aktualny odsłaniający 


względnie 100 ha gruntów, a nadto z bu- |fajemnicę machinacyj dostawców broni 
dynków mieszkalnych, gospodarczo z tą |po 


nieruchomością związanych i użytkowa- 
nych przez posiadacza całej nierucho- 
mości. 


2) z jednego przedsiębiorstwa han- |niedzielę o godzinie 17,00 i 20,30, 


dlowego, bądź z jednego przedsiębior- 
stwa przemysłowego, zaliczonego w roku 
poprzedzającym rok podatkowy do kate 
gorii 3). 4), 5) i 5b( przedsiębiorst 
dlowych albo też do kategorii 


przedsiębiorstw przemysłowych, a nad- 


to z jednego budynku mies 
najwyżej 12 izbach, który użytkowa 
jest w całości przez właściciela prze 


SOKOŁA“ W czasie od| Komisariat Rządu Warszawy. sł ŚWINIE. WETA REN 
` u re einormięSs. 2U—15 g żywej wagı y= A 
i Po Vkonstytuowaniu. sg władz, ię Pełnomięs, 100—120 kg żywej wagi 1172 — 105 
tórą |warzyszenie w porozumieniu z miarodaj | pełnomięs. 80—100 kg żywej wagi 94—102 
nymi czynnikami polskimi rozpocznie Maciory i późne katastry 94—104 
normalną działalność celem odzyskania | 
i likwidacji majątków w Niemczech, B YDEŁ O: 
e Kto zwolniony jest od składania przedstawiających około 400 milionów | KROWY: A MNE 
realnej wartości. Wytuczone pełnomięsiste pyzy 
Zadaniem organizacji będzie w pierw | liczone - mioaa SAST eae Te PE N AZT 
adanien gamizacji DĘ e PIE | Nietuczone, dobrze odżywione ... 46-52 
y-|szym rzędzie ochrona samych majątków | Miernie odżywione (705 22—3) 
osiągnięcie dochodów czynszów i odse- 
tek z kapitałów. CIELĘTA: SAN 
e Z SREBRNEGO EKRANU. Mid anera ET POZY niea A e ps En 
sto, które ma magiczny urok — które jest |Dobrze odżywione OERE i o 
punktem najwięcej atrakcyjnym ale i|Miernie odżywione <...> RAT 
' najwięcej zapa!nym całego świata, two- i 
filmu, wystawio- W JAŁOWICE: | BOYA 
z całym przepychem najnowszej ytuczone pełnomięsiste OB 
ki fil K * Tuczone mięsiste PADDY 50—56 
szłuki filmowej. Gi j £ Nietuczone, dobrze odżywione . . . 44—46 
„PRZYGODA W SZANGHAJU” Miernie odżywione  .-,,,*:; ź 36—40 
OWCE: 
A, wolny kmiatowej. (|, [Arahe bibe pid T. | GR 
W rolach głównnych Dolores dal Rio i PE e ę 
George Sanders. Ukaże się w kinie Słoń- BUHAJE: 
ce dziś i jutro o godzinie 20,30 oraz w |Wytuczone pełnomięsiste . , « « « . - 60—64 
(Wytuczone pełnomięsiste jagnięta 50 —b4 
m Hietuczone dobrze odżyw. starsze . . 40—42 
RUCH i 0 W A R Z Y 5 1 W Miernie odżywione SER 36—40 
A å 6 WOŁY: 
w han- — Baczność „SOKOLI Miesięczne Pełnomięs. wytuczone nieoprzęgane . 52—55 
7 i 8|Zebranie odbędzie się dziś w piątek, dnia |Mięsiste tuczone młodsze do lat 3. 40—44 
19 maja 1939 roku o godzinie 20 w loka- |Mięsiste tuczone starsze „.. . - - - - 34—40 
zkalnego o |lu hotelu „Dwór Wąbrzeski . Miernie odżywione ' 
n Z pow b ważnych s 7 
y z po o sogi ważny h spraw MŁODZIEŻ: 
- |przybycie członków konieczne. Dobrze odżywione 1 PERONIE 
Zarząd. |Miernie odżywione v. WA 32==53 


siębiorstwa. 


* 


Jeśli ktoś, powiedzmy od strony 
Włoch wybierałby się do stolicy, w cią- 
gu kilku godzin zrobiłby podróż nie 
tylko w przestrzeni, ale i w czasie. Do- 
świadczyłby na sobie samych przeobra- 
żeń środków lokomocji w ciągu ostat- 
nich wieków i znałazłby się po upływie 
tych godzin w latach średniowiecza. 
Rano wylądowałby więc w Skutari na 
potężnym włoskim trójmotorowcu i wy- 
ruszyłby w dalszą drogę silnym, solid- 
nym autem amerykańskim po smolnej 
szerokiej autostradzie. Bo pociągów nie 
ma Albania, a raczej ma jedną linię ko- 
lei, liczącą aż 35 km. długości. Szeroka 
autostrada zamienia się jednak wkrót- 
ce w trawiasty trakt i w krótce wspania- 
łe amerykańskie auto zatrzymało by się 
u skraju bagnistej  drożyny, gdzie po- 
dróżny musi: ałby zamienić wygodne skó- 
rzane siedzenie na... siodło na końskim 
grzbiecie i pod opieką przewodnika ru- 
szyć dalej. Konna grupka wolno mija 
wbród potok, płynący na dnie wąwozu 
i zaczyna coraz bardziej kamienistą 
drogą piąć się w górę. Droga ta staje 
się wkrótce tak stroma i wąska, że z ko- 
lei końskie nogi trzeba zamieniać na... 
własne i piąć się dalej pieszo. Wreszcie 
wędrowiec dotarłby do miejsca, gdzie 
przewodnik jego stanąłby i szerokim 
ruchem wskazał przed siebie na wijący 
się pośród gór wąwóz. 


4, 


+. — Teraz jesteśmy w Albanii!... 

— Jakto? Przecież już Skutari jest 
Albanią! 

— Tak! Ale to co minęliśmy zawsze 
było pod czyimś panowaniem, zawsze 
miało nad sobą zdobywców i obcych 
rządców. A te góry to prawdziwa Alba- 
nia, kraj wiecznie wolnych ludzi. Nikt 
ich tu nie gonił i nie szukał. Zawsze by- 
l wolni, choć nad niższymi częściami 
kraju panował obcy. Po co ich tu było 
szukać? Za biedni są na to... 


W górach tej „prawdziwej“ Albanii 
nie ma wiosek. Każda rodzina mieszka 
osobno w trzech, czy czterech domach 
pośród pastwiska, gdzie się pasą jej 
trzody. Gdy do takiego osiedla zawita 
obey gość — ot, choćby taki podróżny, 
który rano samolotem przybył z Rzymu 
—- wita go na progu ojciec rodziny, 
wprowadza do izby wśród wielkiego o- 
żywienia domowników i sadza na ławie. 
Zjawia się natychmiast najstarsza jego 
córka z misą ciepłej wody, przyklęka 
przed gościem i myje mu nogi. Jak za 
czasów, które Homer opisuje w Odyssei. 
Tymczasem chłopcy zarzynają barana i 
rozpoczyna się uczta na cześć gościa, w 
której biorą udział mężczyźni, obsługi- 
wani przez kobiety. 


O 


a m e 


Tak dzieje się w 1 myślny, 


Jal adto osy Tma — „BALCERSKIEGO kosy 1 


1939 roku w kraju o dwie godziny sa- 
molotem z Rzymu... 

W tych górskich wioskach nie 
wioskach ojciec rodziny ma po dawne- 
mu prawo życia i śmierci, jest panem 
absolutnym swych ludzi i terenu. Mię- 
dzy oddzielnie mieszkającymi rodami 
łączność jest dość słaba, władzę króla 
uznaje się oczywiście, nie napada się na 
jego żandarmów i tych, których eskor- 
tują, słucha się ich zarzz idzeń. Ale wza- 
mian ci żandarmi nie wtrącają się prze- 
zornie do spraw rodów i nie interweniu- 
ją w razie krwawych wendett. Góry ma- 
ją własne, odwieczne prawa. 

Nie ma telefonów  międzynarodo- 
wych w Albanii, mała jest wymiana han- 
dlowa zewnętrzna. Rodziny górskie ży- 
wią się mlekiem i mięsem swych trzód, 


ubierają w ich wełnę, na mniej stro- 
mych stokach uprawiają kukurydzę. 
Czasem — wielkie wydarzenie — scho- 


dzi się do miasta, sprzedaje owoce i ich 
produkty, a kupuje broń, amunicję i 
klejnoty: złote krzyżyki misternej ozdo- 


Albańskie góry zatrzymały czas na średniowieczu 


| by. Od łat, od wieków jest tak samo. 
Większa część terytoriów ma powyżej 
1000 mtr. wysokości — to dużo tłuma- 
czy. Góry chronią kraj przed cywiliza- 
cją 20 wieku. 

A jak wygląda stolica tego kraju? 
Tirana ma 30000 mieszkańców, a ulice 
jej z przybyszami z gór w strojach haf- 
towanych różnokolorowo i grupami za- 
woalowanych muzułmanek przypomi- 

nają dekoracje do egzotycznej i fanta- 
stycznej operetki. 

Trzy miejsca najbardziej atrakcyjne 
miała w tych niedawnych czasach Tira- 
na. Pierwszym z nich był pałac królew- 
ski, wcale skromna willa w wielkim o- 
grodzie, za wysokim murem. Mieszkał 
w nim król ze swą żoną, znalezioną za 
pośrednictwem fotografii w ilustrowa- 
nym magazynie. A na przeciwko pałacu 
po przez ulicę, mieszkała królowa mat- 
ka i siostry królewskie w kamiennym, 
dość ponurym domu, o zakratowanych, 
jak w haremie oknach. Codzień o 4-tej 
po południu zajeżdżała przed ten dom 


Polska produkcja przemysłowa w r. 1938 


Kryzys ekonomiczny 
osłabił w Polsce tempo 
pracy w niektórych 
dziedzinach, ale nie 
powstrzymał odbudo- 
wy gospodarczej. Sko- 
ro tylko zelżały klesz- 
cze kryzysu rozbudowa 
ta znowu szybkimi 
krokami zaczęła postę- 
pować naprzód, zwła- 
szcza w ostatnich la- 
tach. 

Symbolem rozwoju 
jest osiągnięcie w 1938 
roku, w zakresie pro- 
dukcji przemysłowej, 
nowego rekordowego 
poziomu. Dotychczas 
szczytowym punktem 

rozwoju produkcji 
przemysłowej w Pol- 
sce, jak również i w 
innych krajach, był r. 
1928. Obecnie najwyż- 
szy stopień osiągnęła 
produkcja  przemysło- 
wa w r. 1938. Warto 
może nadmienić, że 
dla światowej produk- 
cji przemysłowej 1938 
rok był raczej niepo- 


nto? ŻELAZNEJ 


ś 


SKÓRZANA 
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pe w niektórych państwach poziom jej spadł poniżej poziomu z r. 1928. 


m | Od morza do gór -woła zgodny chórj2 pokoje 


4 
01048 
wielka limuzyna, królowa matka wsia- 
dała do niej w towarzystwie dwóch dam 
dworu,limuzyna robiła obrót na miejscu 
i wjeżdżała w bramę pałacu królewskie- 
go. Królowa matka jechała z wizytą do 
syna i synowej. 

Drugim takim centrum Tirany było 
„kasyno“, chiński pawilonik położony 
w geograficznym środku miasta. Zbie- 
rała się tam „śmietanka“ miasta, albań- 
scy „notable“, półgłosem płotkujący na 
temat spraw królestwa. Półgłosem, bo 
Tirana panicznie bała się szpiegów. 
Przed kasynem odbywało się codzienne 
„korso“. Od szóstej do siódmej każdy u- 
ważał sobie za obowiązek  pospacero- 
wać tą ulicą... 

Centrum elegancji i „światowości'* 
Tirany był Tennis-Club przy drodze do 
Durazzo. Stworzono go dla korpusu dy- 
plomatycznego, ale należeli do niego i 
bogaci Albańczycy, szczęśliwi, że mogą 
się... europeizować*. Grano trochę w 
tennisa, pito dużo whisky, i plotkowano 
o wszystkich i wszystkim. 

Latem stolica wyludniała się, miesz- 
kano w drewnianych domkach — sza- 
łasach w Durazzo nad morzem, przy 
czym szałas króla był tylko nie wiele 
większy od innych. Kąpano się, plażo- 
wano, wieczorem tańczono — jak w 
Jean-Les-Pins. z SSG | 

Albania jest krajem trochę mniej- 
szym od Belgii: ma.27539 km. kw. 
Mieszkańców ma 833748, w tym 
560 834 muzułmanów, 178 546 ortodok- 
sów, 94328 katolików. Miastami głów- 
nymi są: Tirana (30 tys. mieszkańców), 
Korcza (25 tys. mieszkańców), Elbassan 
(10 tys. mieszkańców), które Włochy 
połączyły linią obsługi lotniczej. Prze- 
mysłu Albania nie ma żadnego, jej eks- 
port to oliwki, oleje, skóry i sery. Bo- 
gactw mineralnych nie wykorzystuje 
niemal wcale, choć ma węgiel, żelazo i 
miedź. Roczna produkcja nafty wynosi 
120 tys. ton. 

A historia tego dziwnego, tak nieda- 
lekiego od nas, a tak obcego państwa?... 
Albania należała kolejno do Macedonii, 
do cesarza rzymskiego, do Turcji, do 
Bułgarii, a potem od 1467 znów do pań- 
stwa otomańskiego. W 1913 roku po 
rozpadnięciu się Turcji, korona albań- 
ska została ofiarowana oficerowi nie- 
mieckiemu księciu de Wied, ale Albań- 
czycy, natychmiast wystąpili z rewolta 
przeciw niemu. W 1919 roku , Albania 
została republiką niezależną. Po przej- 
ściowym okresie anarchii — syn i wnuk 
paszów tureckich Ahmed Zogu zaczął 
coraz bardziej zdobywać autorytet, a w 
1927 roku został wybrany prezydentem 
kraju, w którym w krótce rządził już po 
dyktatorsku. W 1928 roku przez zgro- 
madzenie narodowe został proklamo- 
wany królem. 


Przyjmuję 


z kuchnią zaraz do wyna- 
jęcia. 
Gołębiewski-Matejki 4 


firanki i kapy do prężenia 
Wykonuje solidnie i tanio. 
A. Lewandowska 
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tyką, prawem prowadzenia 
lokomobili młocarnianej, — 
człowieka trzeźwego i ucz- 


Pomorza 
przynoszą 


gwarancja 


FR. BALCERSKE 


Handel żelaza 
WĄBRZEŹNO —BYNEKNr 2 


Polecam: Rowery gwarantowaneod 
85 zł, motorowery, maszyny do szycia. 
OE warunki! — najniższe ceny! 


7 Wszelkie części zapasowe stale na składzie! 


„REKORD“ wł. Fr. Biały — Wąbrzeźno 
ul. Marszałka Józefa Piłsudskiego 4 


NIEZALEŻNY BYT ! 


Najlępsze maszyny 
do szycia, haftu, en- 
dlowania. mereżko- 


że najlepiej i najtaniej kupisz maszynę do szycia, ha- 
ftu, endlowania, mereżkowania i td. tylko we firmie 
„Dom Handlowy KRISCHER*%, Kraków, Zwie- 
rzyniecka 6 Wydz. 141. Zażądaj natychmiast obszer- 
nego katalogu i cenników bezpłatnie! 


Cena odbiornika „T aT 31% stanowi rewelację 


L 
Teraz dostępna jest ona dla wszystkich nawet i tych, 
którzy liczyć muszą się z każdym wydatkiem. Odbior- 
nik „T 31” kupić może każdy! Na życzenie suma może 
być rozłożona na dogodne raty miesięczne. Odbiornik 
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ceny niskie!!! 


(obok p. Kwaśnego) 


W piątek i sobotę o godz. *.30 i niedzielę 
o godz. 5 i 8.30 Kulisy wielkich pen taj AI 
przymytników broni odsłoni nam sensacyjny £ 


PRZYGODA W SZANGHAJU 


Tragedia 4 osób, których los rzucił w odmęt walk 
Role gł. Dolores de Rio i George Sanders 


Nast. program ŻEBRAK W PURPURZE 
W sobotę i niedzielę na salce KONCERT — DANCING 


Prosząc nadal o łaskawe poparcie 
kreślę się 
z poważaniem 


Kino 
dźwiękowe 


„Słońce“ 


Jachowski Alfons 
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Do łask. wiadomości PT. Klientek 
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PT Z ZO W Z Z A EZ 
: Aleksander Ledwochowski, Wąbrzeźno, ul. Pierackiego, 1la. 


Kininis Kopernikańska 
w Toruniu 


OE: „z własnymi zaciężni- po ż ą dan y 
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